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J.a fest tak

STALIN  I.M P IO TR  
W I E L K I

Jak wiadumo na wystawie pa­
ryskiej wszystkie wystawiające 
narody wys.ąpią z potażem do­
robku swego we wszystkich dzie­
dzinach. lteprezc[.towaną będzie 
m, in. czołowa produkcja filmo­
wa wszystkich państw,

W  tym „filmowym” pokazie 
niezmiernie interesującą i_ w y ­

mowną równocześnie będzie pro­
dukcja rosyjsiu z uwagi na to. że 
wszystkie filmy sporządzone 
przez państwową wytwórnię 
„Sowkino" przepojone są wyrazi­
stą tendencją polityczną i stano 
wią odzwierciedlenie panują­
cych w  partii komunistycznej po­
glądów i fendencyj. Każdy do­
tychczasowy iilm  pełne więc byl 
momentów z „walki klas” i przed 
stawiani* dobrodziejstw ustroju 
sowieckiego na ciemnym tle nę­
dzy i ucisKu za obalonych carów,.

N a  wystawie zaś parvskiej ja ­
ko jeden z czołowych filmów so­
wieckich 1937 r. wystawiony bę­
dzie film pod tytułem.- Piotr 
Wielki, stanowiący gloryfikację, 
tego najokrutniejszego z carów. 
Takie skojarzen i „‘ dnak propa­
gandy ustroju, którego symbolem 
j  osi Stalin- oraz nawrotu do daw­
nych carskich *radycyj z zniena­
widzonym knutenr i  niewolą 
mieszkań'*1 w, —  z pozoru jedynie 
jest paradoksem.

Między Stalinem i Piotrem 
Wielkim nie ma bowiem żadnych 
różnic ideowych. Jeden i drugi 
to krwawy tyran me uznający 
nikogo, ani też żaonych więzów 
moralnych, dążący poprzez stru­
gi krwj najbliższymi 1 rrzez ucisk 
i n ę d z ę  .najszerszych mai do zre­
alizowania swych zamierzeń i 
za chciane'.. Przecież to Pn.tr 
Wielki kazał zabić własnego sy­
na za niezbyt posłuszne wykony­
wanie swych rozaazów, Piotru- 
grad zaś zbudowany przez niego 
na rozlewiskach 1 bagnacn Newy  
kosztował całe dziesiątki tysięcy 
zesłanych robotników.

W idać z tego jak małe, —  poza 
formami zewnętrznymi i pozora­
mi, —  zmieniło się w Ro: ji So- 
--deckiej 1 Jak bardzo odbiega ona 
od ukazyw anego przez agitatorów  

^injraiu wolności 1 dobrobytu 
robotniczych.

Co pisze Denis o b. królu Edwardzie VIII?
K s ią żk a , któ ra  w y w o ła ła  poruszenie w  Anglii

będzie przedm iotem  sensacyjnego procesu
Donosiliśm j ju ż  o poruszeniu, 

jak ie wywołała Książk* Denisa 
„Kom entarze do koronacji” , po­
św ięcona dziejom  krótkiego pa­
nowania Edwarda V I I I .  Jest ju ż 
drugie dzieło poświęcone pam ięt­
nym wypadkom z  ubiegłej zimy 
A u tor da je bardzo złośliwą cha­
rakterystykę b króla, chociaż nie 
oszczędza i  je go  przeciwników. 
Fakt, że  „K om entarze" nie tylko 
ukazały się, ale zostały dosłownie 
rozchwytane nrzez publiczność, 
świadczy o niekorzystnych dla fc. 
Króla nastrojach puDliczności. W 
A n g lii bowipm nie ma cenzury, 
a le zastępuje ją  z  powodzeniem 
opinia społeczna, która potra fi 
wyw rzeć na wydawcę dostateczną 
presję, aby w yco fa ł w  czas każ­
dą skandaliczną książkę.

Pani Simpson byta 
pre ekstern

Denis tw ierdzi, że incydent z 
panią Simpson był tylko pretek­
stem Z atarg  kró 'a  z parlamen­
tem trw ał ju ż  poprzednio i „ uks- 
zan.e się na scenie pani Simpson, 
oraz je j  dwócn mężów, było przy­
ję te  w  Londyne z  prawdziwą ul­
gą” . W szyscy od razu zrozum ieli, 
ze nasuwa się niepowtarzalna 
oaazja do rozcięc ia  w ęzła  gordyj- 
rkicgc.

Charakterystyka króla
Oto charakterystyka eles - k ró­

la  według P en isa :
„R ob ił wszystko, by o nim mó­

wiono i zachwycano j'ego urny-1 
słem i dobrocią. Wszystko w nim 
było obliczone na efekt. N ies ły ­
chanie rozrzutny, lekkomyślny w  
sprawach p ierwszorzędnej wagi.

N ie  posiadał poczucia um iani. Z 
całego serca n ienaw idził trady­
c ji, a w  stosunku do najm n iej­
szej k rytyk i swych poczynań, był 
niesłychanie n ietoterancyjny".

Nie znosił Aiglików
Edward nie znosił rodow itych 

Anglików , a otaczał się Am eryka­
nami.

„W  tow arzystw ie n iewybred­
nych Am erykanów  znalazł on no­
w e rozrywki. Ludzie ci, wsboga- 
ceni w  rozmaity sposób starali

się imponować Anglikom  rw a 
rozrzutnością, skupując w A n g lii 
w  czasie kryzysu stare zamki, 
cenne obrazy i... ty tu ły  arystokra­
tyczne O taczając się tą hałastra 
oD urzjł król wszystkich  A n g li­
ków, poczynając od rządu i bur- 
źuazjt, a  kończąc na socjalistach, 
których w ódz ośw iadczył, że „n ie 
można rządzić s ia rą  monarchią 
pod dźw ięki saksofonu” .

Jak wiadomo, adwokat b króla 
Edwarda wytacza przeciwko au 
torow i Książki aicargę sądową.

Kiedy $-ui> z  p. Simpson?
R o z k a z y  k r ó la  J e r z e g o  VI

LO N D f N, 26. 4. Poeeł brytyjski w 
W iedniu sir W alfom Selby, który 
bawiąc przed tygodniem * Anglii, 
przyjęty był przez króla Jerzego 
6-go na dłuższym uosłuchaniu, po­
wróciwszy na swą placówkę udał się 
wczoraj do st. Wolfgang w Tyrolu i 
odwiedził b. kró!«. Edwarda. Sir

Walford Selby przekuzał ka- Wind­
soru zleceni* króla Jerzego 6-go w 
myśl którego, jal donosi „Sonda 
Expre*i“ , ks. Windsoru puślubić 
miałby panią Simpson nie w Chateau 
C&nde koło Tours we Francji, lec- w 
Austrii, ze względu na to, ie  fakt 
len nlo nabierze tak: «rr rozgłosu,

jalr we Francji, dokąd udaje się wie­
lu obywateli brytyjskich z dominiów, 
przybywających na koronację do 
Londynu.

Z  leg  też względu wyrażone mia-

JCafce t e z  taż

Ks. Edward Pani Simpbun

ło być, zdamem „Sundaj Erpress” , 
życzenie, aby klub odbył sir nie 22 
maja, jak to było pierwotnie plano­
wane, lecz dopiem w czerwcu, gdy 
przeminą bezpośrednie wrażen.a _ u- 
roczystości koronacyjnych. Zdaniem 
gazety, rodzinę królewska na uroczy­
stościach ślubnych renrezentować ma 
ją książę i księżna Ićentu. Na życze­
nie królowej Marii ma to być ślub 
ko cielny •— twierdzi „Sunday Ex- 
presr” .

Dyrektor gimmazium, przyjaciel Żydów
tiworzv „Ozem w Grójcu

O ś w ia d c z e n ie  p ł k .  K o w a l e w s k i e g o  i r z e c z y w is t o ś ć
W  pracach przygotowawczych 

nad stworzeniem  O.Z.N. na tere­
nie G rójca bierze b czynny u- 
dział Józe f Świątkowski —  dy­
rektor m iejscowego gimnazjum. 
Jeszcze do niedawna dyr. Św iąt­
kowski należai do f i ’ arów m ie j­
scowego B.B.W-R 

Teraz, k iedy dyr Sw.ąikowski 
wykazuje znowu b. żyw e zainte-

PRZEZ LUBIEN DO ZDROWIA
LUBIEN WIELKI L W C W A
Najsilniejsze wody jiarczane I znako­

mita borowina.
H B A e  P R O S I  L E I Ó W i

Leczy najcięższe choroby stawów, 
reumatyzm, cukrzycę i t, p. 

Najnowsze urządzenia lecznicze! 
Tam aezon od t  maja dt R> czerwca 

Ryczałt f 4 dniowy zł. i40,—

N i g l r i e  -icit n ia  c h c *
p r z e r a ż e n i e  o g a r n i a  ż y d ó w  

Z a l e  p o d  a d r e s e m  „ s a n a c ji"  1 k o n s e r w a t y s t ó w
dc.) Żydzi znow są zaniepoko­

jen i dysausją, jaka się toczy w  
społeczeństw ie poiskiir. na temat 
kwestii żydowskiej.

Cnota I patriotyzm
N a jbard zie j nerwowo reagu je 

„5 -la  rano” , która rozpoczyna od 
retorycznycn pjriań:

Cóż się stało na pi „et trzem .. 
statruch lat, jakich „zbrodni”  do. 
puści" się żydzi, ic  właśnie obóz 
sanacyjny, ie właśnie ymańscy 
i Mack iowicze, tworzę dzi i zwarty 
zastęp bojowj ch- n>eublacanych 
antysemitów? Czy może na terenie 
międzynarodowym żydowstwo i ol- 
■kie „dokonało" czegoś coby byłe 
wymierzone w Państwo Polskie, w 
jego siłę i zwartość? — Może osta 
nie lata przeniosły na terenie we­
wnętrzny tr jakieś ,.dcwod-“ nielo­
jalności żydów wobec Państwa Pol 
gki-go? Mozę żydzi s*J&ov,ali ja ­
kiś bojkot —  choćby c.chy —  po­
datkowy, gospodarzy, może orea- 
nizowali coś w -odzaju Sabotażu? 
Żydzi są cnotliw i, żydzi są pa­

trioci polscy, a tu antysemityzm 
rośnie jak  groźn ie wszystko za­
lewająca fa la .

UL atr z zachodu
„5-ta rano" usiłuje się jeszcz* 

pocieszać. U siłu je dyskredytować 
artysem .tyzm , że to niby jest w y­
nikiem obcych w p ływ ów :

Odpowiedzi na to bolesne pyta­
nie szukai Lal „y na płaszczy.:nie 
politycznej. Względy polityczne, 
blisHt sąsiedztwt z bojowymi re­
prezentantami .declogii rasistow 
skiej poza Tolską stwarzają pod 
stawy i warunki do zupełnej zmia­
ny orientacji, do przekrebienia 
przeszłości. I tu tkwi przyczyna 
rosnącej jaK lawina fali antysemi­
tyzmu, który był potępiany przez 
przywódców i szeregowych B B. 
W. R.
Proźue wysiłk i Społeczeństwo 

polskie w ie doskonale, że antyse­
m ityzm  istniał w  Polsce kiedy o 
H itlerze  było zupełnie cicho. W i ; 
o tym i „5-la rano".

Nia rtz1 gnswsć
„N o w y  Dziennik”  jest spokoj­

n iejszy, bo w ierzy w  konstytucję: 
3-milionowe żydostwo polskie eo 

stał" postawione poza obozem. Ale 
to nie znaczy, by społeczeństwo ży­

dowskie w Polar* i wiadome swych 
praw i obowiązków, znalazło się 
całko lic ir extra muros i i zrezy 
gnowału oohrowolnie ze swych o- 
bywątelskich uprawnień, zastrze­
żonych w Konf ytucji kwietniowa), 
tej Konuytucji, która była ostał 
nim aktem państwowym, naopa- 
rzonym podpisem Marswalka P ił­
sudski,’ gi fa  Konstytucja w 
pierwszym od i u u  artykule głosi; 
„Pań-two polskie jesl wspólnym 
dobrem wszybtkich obywateli” , w 
artykule zaś I I I  orzpka: „żaden o- 
bywatel nie może być z piwoóo 
swego wyznaniu i przekonań reli­
gijnych ograniczony w p-awach, 
przysługujących innym obywate­
lom” .

Nie należy przeto wpadać w re­
zygnację, Sytuacja ćzisiejszr na- 
ruica nam jedno wskazanie, jedno 
h-sio: zaniechać nieszczęsnych spo 
. »w wewnętrznych, zjednoczyć si­
ły, stworzyć jednolity front ży 
do6twa po'skieeo dla obrony na­
szych praw obywatelskimi i naro­
dowych.
Życic idzie  naprzód- Polska 

pojazie sw oją  droga, choćby trze­
ba było zm ienić te czy inne prze- 
p u j prawne, W ia ra  w  niezm ien­
ność przepisów  prawnych nie na 
długo żydom pomoże.

Dyskretna groźba
Godnie przem aw ia „C h w ila ” 

przez usta dr. Juliusza W u rzla : 
Nie widzimy w każdym razie po­

wodu do irytowania mę treścią wy­
wiadu p. pułk Kowalewskiego, Są­
dzimy przeci* nie- że ciagla dysku­
sja i'ciągłe oświadczenia w kwestii 
rdowskiei w Polsce są dowodi m, 

zc wszyscy einją, iż lo, uo sie do­
tychczas mówiło, postanawiało, czy 
groriło w tej sprawie, do celu nie 
orowdzi. Odpowiedzialni polscy me 
żowie stanu zdają sobie z pewir.»

mie. Widzą to jeeinak niezawodni* 
czynniki, z* przyszłość Polski od- 
Dowiedzialne. Dlatego przypuszcza 
my, że nowy wywiad p. pułk. Ko­
walewskiego nie przyniesie tej sen­
sacji, jaluejhy sobie życzyła prasa 
antysemicka.
Czy treść tvch uwag nie przy­

pomina czasami słynnych słów 
Grtinbauma przy uchwaleniu u- 
stawy o odpoczynku niedzielnym  
..Oto dziś straciliśc ie  panowie 
W ilno, Mińsk, Lw ów ”  Tor. jest 
dz5ś ze względu na zm ienioną sy­
tuację o w ie le  łagodniejszy, treść 
pozostała ta sama.

resowanle nowym obozem po li­
tycznym, nie od rzeczy będzie 
u.-pomnieć krótką historię. i

W  ub roku urządzał kom itet 
rodzicielsk i przy  m iejscowym 
gimnazjum zabawę dla uczniów ł 
zaproszonych gości. Pon iew aż cho 
dziło głównie c stworzenie ro z­
rywki dla m łodz.eży, zwrócona 
była baczna uwaga, ażeby na sa­
lę m e dostał się mepowołany ele­
ment.

Tymczasem koło godz. 11 zna­
lazło się na sali nrzez nikogo nie­
proszone tow arzystw o żydów - 
handlarzy

i - >> . ÓjJ l!
Oburzyło to  m łodzież i kilku 

absolwentów  szkoły zwr&ciło się 
do jednego z profesorów  —  go­
spodarza balu o usuniecie tych 
żydów.

W tedy  dyr. Świątkowski kate­
goryczn ie rozstrzygnął, ź t  goście,

którym  nie odpowiada tow arzy­
stwo żydów, mogą wyjść.

Z  kolei zw rócił się de żydów, 
którzy ubrani do w yjść a znajdo­
w a li się ju ż w  korytarzu 1 zapro­
sił ich grzeczn ie na salę.

Po takim  stanowisku dyrektora 
część gości opuściła salę.

N ależy przy  tym  dodać, te  p 
d yr°k tor bywa częstym goścem
p. Herzszkow iczów  i Boimów.

Poglądów  p. dyr. Świątkowskie­
go z tym co o fic ja ln ie  stw ier­
dzał w  oświadczeniu Bwyn. pik 
Kow alew ski nie da się w  żaden 
»posób pogodzić.

ABC f f  LUBLINIE
W  Lublinie zaprenumerować mo­
żna „A B C ” lub nanywać poje­
dyncza egzemplarza pisma w 
Księgarni Polskiej Lewickiego, 
u l  Kapucyńska 1, telefon 15-78.

Skandal ui Konic cnolu
P .  G a Lk n a d a l u r z ę d u je

KilkUKrotnic jui donosiliśmy o wy­
brykach kierownika szkoły powszech­
ni i w Koniecpolu, pow-. radomszczań­
skiego, Piotra Galka- który -woiti 
postępowaniem demoralizuje młodzież 
szkolną. Pr/ed kilku duiai ii przybył 
do Koniecpola delegat Kuratorium 
który w  rezultacie nic nie załatwił. 
Kierownik Gaik jest pewny, iż nic ma 
w Polsce władzy, którahi mogła go 
usunąć lub przenieść z zaimowanrga 
stanowiska.

i
Katolickie społeczeństwo Koniecpo 

la, będąc do głębi oburzone postę-

pow w em  p. Gaika, postanowiło lak 
najenergiczniej walczyć w ce.u zwoi 
nlenia p. GaiKi W  rajbliższych 
dniach Komitet Rodzicielski w Ko­
niecpolu ma oonownje wystąpić do 
Ministerstwa V'yznań Religijnych i 
Oświecenia Publicznego z .iKiowie- 
dnim memoriałem w celu jak najrych- 
lejsztgo usunięcia Iri-wniz- lars-ro 
kierovmu<a.
) -•

50 tys. zł. za antif!ii z  fotografii
zapłacili antykwariusze zagraniczni

„ d y r e k t o r o w i ”  fu n d a c ji J a k ó b a  P o to c k ie g o
Po śmierci Jakuba Pojockiego, któ­

ry w swoich dobrach pozostawił az«- 
reg cennych zabytków sztuki, do 
Polski zaczęli przybywać antyW a- 
riusze zagrariczni dla nabycia anty­
ków. Przybvł wówczas m. in. znanr 
antykwariusz paryski I-eon Durand, 
oraz płynny nowojorski hanólarz sta-

rnżytnuścf E on»el.
N- bruttu warszawskim nawiąłali 

ni kontakt z niejakim Dawidem 
Muszkatem, który miał lm ułatwić 
nabycie antyków. Vf wyniku roz- 
mńw, w gabinecie w jednej z restau­
racji przy ul, Widok ioLzłn d » ipot- 
kania z rzekomym dyrektorem fun-

0  hurtownię chrześcijańską w Łukow le
B o j k o t  s k le p ó w  ż y d o w s k i c h

(Ko*, wł. ,,ABC“)

polskie Łuicowa prowad 'i akcię boj-
 ..... . ......  . .  . lutową Powst-.ly o»tatn o w Łukowie
clą sprawę z tego, że to, o s^'ePy cąrre^cijariskif!,, mieszkańcy zaś

Luków, w kwietniu 1^37 r. I nhrót i ciągną zyski z kieszeni Pola- 
Od dłuższego czasu społeczeństwo j ków.

W  tych warunkacl należałoby 
zwrócić uwagę społeczeństwa polsnie

żywa „kwestią żydowską w Pol 
»cp“  zasiegieir swym ogarnia < 
wiele większy . dalszy krąg proble­
mów, niż to sobie wyobrazi ji* nas 
antysemici z Pipidówk, c: y iiw< 
Przytyku, którzy myślą, ie można 
tę kwestię załatwić burzeniem Sa­
dowskich straganów lab wysau a- 
niem w powietrze żydowskich do­
mów. Zanatrzeni w Niemcy ni* 
dostrzegają, że istnieją jeszcze in­
ne stosunki na świecie i że więk­
szość kulturalnej ludzkości ani ta­
kich metod ani nawet humanitar­
nych metod wygładzania nie rozu-

tego miasta jak j okolicznych wsi za 
kapy wS7ysi! ie -zynia u Pnla>-Aw. 
Łuków liczy 16 tys ęc? ;ies«.kanców. 
Pozą tym w promieniu kilkm sł i kilo 
met:ÓAr znajduje się wiele opad c za- 
ludn eniu od 3 do ą tysięcy mieszkań­
ców. W  m'asteczl.ach tych i osadach 
prosperuje około s>) sklepów spożyw­
czych chrześcijańskich Wszystkie te 
sklepy jednak zmuszone są zaopatry­
wać się w towar w hurtowni żydow­
skiej, ponieważ hurtowni polsk ej ani 
w Łukowe ani w  innych miastach 
>obIiskich n:e ma W  ten sposób hur­

townie żydowskie mają ogromny

go na tę palącą potrzebę założenia 
hurtowni w  Łukowic. Hurtownia ta 
przy obecnym nastawieniu ludności 
polskiej, przy obecnym ostrym bojko- 
Je sklep,ów żydowskich zapewn oną 
by miała egzystencję. Zaznaczamy, że 
społeczeństwo polskie Łukowa pracę 
zmierzającą do unarodowienia handlu 
popi ze z całego serca

Po wszelkie bliższ* informacje o-i- 
nośn e hurtowni należy zwracać się 
do _ prezesa Oddziału Łukowskiego 
Związku Kupców Polskich, Łuków, ul. 
Chęcińskiego 77, lub dr sekretarza te­
goż Stowarzyszenia, ul. Piłsudskiaao 
16, (Telefon: Łuków nr. 72),

dacji Jakuba b ' Potockiego, p. Czn- 
.ukiem. Na zebraniu tym antykwa­
riusze zagraniczni zakupili azereg o- 
biektów, które pokazano im na foto­
graf, ach Były to wazy porcelano­
we, obrazy dawnych mistrzów, wy­
roby z brązu i kości słoniowej.

Suma transakcji przekraczała 400 
tysięcy złotych, a n » poczet należ­
ności rzekomy dyrektor fundacji o- 
tr-ymał 60 ty>. złotych, -eszta mia­
ła być urtgulowana w droóbe spłaty 
na rachunek banku „Credit Lyo- 
naió” .

Od czasu dokonania transakcji u- 
płynęło parę tygodni, a zakupione 
przedmioty nie nadchodziły. .Anty­
kwariusze zagTamczni złożyli więc 
la  pośrednrtwem jednego z adwoka­
tów warszawskich skarg; przeciwko 
Muszkatowi. Aresztowane go we 
Lwowie przy czyrr. okazało się. że 
ma on już barwni; karierę w tej ozie-1 
dżinie. W  Paryżu zdołał on sprzedać | 
fałszywego Rembrandta, i  w bawię ( 
przed udnowiedzialnością kąrną> 
..kryl się do Polski Aresztowane 
również rzek*m-go dyrekto-j. Cni 
ruka, któ-ym okaza" się _ wspóuuk 
Muszkata, Romar Dutkiewicz.

W A G U  W E  HASŁO _
Oczywiście, ie  lasy trzeba 

ochraniać i cenić, ale czy dla­
tego, że,

„LAS OBROFĄ PR ZE D  
W RO G IEM !"  

jak to reklamują obecnie afi 
sze. W  takim razie trzeba tez 
urządzić „dzień piwnic", ks6- 
re w razie bombardowania 
bardzo się przydadzą, „dzień 
r z e k k t ó r e  są sJ lityczna 
linią strategiczną, „dzień be­
tonu1' bo forty  i okopy betono 
we to świetna rzecz.

Wszystko co jest w kraju— 
oprócz żydów —  przyda si{ jo 
ko jego obrona. I  krawiec $zy 
jący mundury, i koń ciągnący 
armatę, i wagon wiozący woj- 
eko. Czy każdą rzecz będzie­
my zatem sławić świętem jako 
■— obronę prztd  wrogiem? 
Zabraknie dni.

AKADEM IA  I  SŁOŃ
,.Czerwoniaki"  urządziły

konkurs na im ię dla słoniąt- 
ka Choć konkurs ten jest o 
wiele sensacyjniejszy od tego 
na hymn nurodowy —  leniwe 
akademia nie objęła nad nim  
protektoratu.

Jakiś nauczyciel radzi na­
zwać Tuzinkę —  Zamą. dc tak­
sie nazywał słoń, na którym  
Hannibal przebył Alpy i śmi­
gał po Italii.

—  Brawo! wola zachwyco­
ny „Dobry W ieczór Czerwo­
ny' .

Pod Zamą (w  A fryce ) u  
20‘i  r. Hannibal został rozgro­
miony przez Rzymian Sądzić, 
że jego sioń nazywał się Za­
mą w 218 r. to równie sensów 
ne, jak przypuszczać, że Ja­
giełło pojecnai do Kranowa 
na ślub z Jadwigą no koniu — 
Grunwald. m

NARODOWY TYP,
Bohaterem sztuki granej o- 

bcenie w teatrze jest:
Ogorzały na wichrze i słoń­

cu szlachetny siłacz, mężny- 
hojny, dzielny, ryzykancki, 
j u n a k  b e z  t r w o g i  i 
skazy, niepodległa natura, 
wzniosły umysł, klasyczne 
kształty..

Łatwo wywnioskować z 
tych cech narodowych, że to 
żyd, że sztuka jest żydowska. 
Napisał ją  prawie Tuwim bo 
Turków.

Aha. Junak bez snazy :c to 
baczy dziewczynę gwałci ją  
bez pytania, a z czego one — 
cudne Żydóweczki —  olśnione 
jego mocą i urodą są zresztą 
wielce zadowolone.

Żargonowa sztuka cieszy się 
tak zasłużonym powodzi 
niem. ze aż w „ Cyruliku“ 
pustki.

Ż Y D Z I  W KLUBACH
TV sklepach sportowych 

jesl obecnie wielki ruch. Przy 
kro patrzeć, jak znane, polskie 
kluby czynią zakupy w stu­
procentowo żydowskich, f ir ­
mach.

Oto skutki gdy w klubie 
jest choć jeden żyd i ten zyd 
jest w zarządzie. W mówi, że 
tam taniej, lepiej, wygodniej 
—  napędzi żydom klienta.

Czym prędzej wypędzić ży­
dów z polskich klubów Niech 
siedzą w swojej Makabi. 
(ko t.).

PAMIĘTAJ  
O BETPOBOTNYCH  

NARODOWCACH

Jak r a * :?  sobie
P o la c y  na L itw ie ?
W obec trudnych warunków roz­

woju  na jak ie  natra fia  żytfJdł 
polski na L itw ie, m ilo jes t stiT.e- 
ćz ić  fak t rozwoju  wolskiej y.a- 
cówki gospodarczej, jaką jes t n f 
terenie powiatu W iłkom irskiego 
tam tejsze Polsk ie Tow arzystw o 
Drobnegc Kredytu, obchodzące w 
tych dniach 10-lecie swej dzia­
łalności i wykazuiace znaczny 
wzrost liczby czionkówr i w k ła­
dów Osiągnięta nadw-yżka budże­
towa jes t przeznaczona na pomoc 
dia najdrobniejszych Dolskich 
warsztatów  pracy. Działalność 
polskich organ izac ji gospodar­
czych na obczyźnie, należycie 
wj^wlązujących się ze swych za 
«ian zawsze znajdzie uznanie, Ja­
ko ieden z najważniejszych czyn ­
ników konsolidacji narodowej i 
nadzieja przetrwania do in s z e ­
go ju tra.


